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Ceniu p re n u m e ra ty ;
Id Lublinie bez odnoszenia: miesięcznie 1,40 
hal., kwartalnie 4 kor., półrocznie 8 kor., 
rocznie j 6  kor., a odnoszeniem miesięcznie 
J.80, kwartalnie j.2 0 , półrocznie to .40, ro- 
cenie 30.80. na prowincji', miesięcz, 2.60 hal, 
kwart, j .jo  h. półrocznie ly  h, rocznie jo  h.

C eno o g ło s ze ń :
W iersz  petit, lub jego miejsce kaidorazow o  
P r z e d  tekstem r kor. 20 hal., w śród  tekstu 
2 kor. aa tekstem ęo hal. Nekrologi jo  U 
N a ostatniej s tr. 60 hal. Id drobnych a* 
w yraz jo h. W׳ dziale adresowym 4 k, Z a łtft 
czniki za 100 na prow , 2 k,, w miejscu 1 k*

W sprzedaży ulicznej . Ziemia Lubelska poranna kosztuje 8 kalertyy 
popołudniowa 6 halerzy. 

RĘKOPISÓW NIE ZWRACA SIĘ.
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JCoździerze żelazne
różnyoh w ie lkośc i

są do sprzedania
w  fa b ry c e  W acław a M o rite a  

w  Lublin ie . 575

Komunikat austrjacteo- 
węgierski.

WIEDBft, 4 4 (BK) Komuni- ra» arząrtowy austrjacko-wągierski 
pod datą 3 4.

Wschodnia widownia wojny.
Grupa wojsk jener. marsz, poln. 

v Mackensena
■ lc  do doniesien ia.

Front wojsk jener. pułk, arcyks. 
Józefa-

A u s łrja c k o  w ę g ie rs k i 
lo tn ik  z e s tr z e li ł  w  okolicy  
Ocna podczas w & łki pow ie* 
t r z n e j ro s y js k i sam olo t 
N isu p art.

Front wojsk ks Leopolda 
Baw rskiego.

Nad śred n im  Stocho- 
dem  opanow aliśm y p rzy -  
czó łe k  m ostow y Tobol za -  
b le ra ją o  znaczną zdobycz, 
z re s z tą  częstą  ożyw ian ie  
a lę  w a lk i a r ty lo r jl .

W ł ska i południowo wschodnia 
widownia wojny.

Żadnych szczególnych wydarzeń.

Zastępca szefa gen. sztabu v. Hó 
far marszałek polny porucznik. 

Auslrjacka para cesarska 
w niemieckiej kwaterze

głównej.
BERUN, 5.4 (t«|. wł )  Lńkal״ 

Anzeiger" pisze o wizycie cesarza Ki rola w głównej kwaterze nlemiec- 
klej, ż« w t3w»rzystwle p»ry cesar- 
*klej znajduje się minister spraw za■ 
granicznych, hr. Czernin. Jest to do- 
*odem, że wizyta ma szczególniej-

J»Ze znaczenie polityczne. Naród 
,tlemiacki wita sprzymierzoną i za- 
1łny|aźnioną parą monarszą, która 
°<i czasu wstąpienia na tron po raz 
M«rwszy zn«l«2ł« sią na ziemi 
W«mie׳.kiej.

Nowa manifestacja 
pokojowa.

BERLIN, 5 4, (tel, wł.) Obie- 
ijbją tu pogłoski, iż  pobyt 
rb  *trjack le jj p a ry  m a n a r-  

/  ?**j w n iem ie c k ie j g łów nej 
* k a ta rz e  zw ią zan y  Jest 
*  tasjąoą nastąp ić  nową  
!*la lką  m an ifes tac ją  pnke- 
’* * ą  m o c a rs tw  c e n tra l-  
*kch.

Zawieszenie broni na 
koncie rosyjskim.
SOFJA. 5.4 (M . » ł.) Urzę 

dowy dziennis bułgarski pisze; 
Z P tirsburga  nadchodzi wi&do 
mość, że stanowisko rewolucjo• 
nlstów kraćLo^ych i przyjaciół 
poko|owych w gabinecie zainiej* 
szyło się przez rozpuszczoną przez 
A  gl,ę pi gh srę, j ki by państwa ׳
central3e przygotowywały nową 
efenzywę przeciw Rosji. Gdyby 
poznano się na tsenewrze an 
gielskiw, to decydujące dziś 
w Rosji k iła  przeprowadź Iyby 
w dJszytn ciągu trwające obec 
nie zawieszenie broni na froncie 
rosyjskim, aby naród mógł przy- 
stąpić do wyborów do konstytu• 
anty, która rozstrzygnie o kwe- 
stji dalszej wojny czy pokoju. 
Wobec tego poł żenią rzerzy 
oświadczenia kanclerza Rzeszy 
niemieckiej i 2u t yzeko węgler• 
skirgo ministra spraw zewnętrz 
nych małą znaczenie b;rdzo do 
niosłe. I w tym wypadku pań 
sta a centralce przedstawiają się 
jako popierające wolność i de- 
mokrację, gdy tymczatem An 
gllcy upierają dę przy dalizym 
ciągu wojny i wtrącają narody 
w nowe nieszczęścia.

Rozruchy w Odesie.
STOKHOLM. 5.4. (teł. »»•) Z 

Petersburg• donoszą: .Birż. Wladom.* 
dowiadują sie, żc w Odesie wybuch- 
ł> bardzo niebezpieczna przeciwre• 
wolucja. W kilka d*u po wypusz 
czeniu więźniów politycznych, wypu 
szczono nagle z wiązlań wszystkich 
zbrodniarzy. Przestąpmy byli wszy 
scy uzbro|er־l i wywełali olbrzymie 
zamieszanie. Jednocześnie urządzo- 
no pogrom żydowski. Przed gme- 
chem Rady miejskiej demonstrowały 
żywioły reakcyjne, przyczem niesio- 
no wielkie f*agi z nawfsan i: ,Niech 
żyje cesarz MkcłaJ". Przyłączyło 
si< również wojsko. Burmistrz Peli* 
kan wygłosił mową do demonstran 
tów. Koleją z Sewastopola przysłano 
wolsko do Odesy, które szybko przy• 
wróciło spokól. Gubernatora miej- 
scowego i burmistrza aresztowano 
wraz z licznymi urzędnikami zarządu 
miejskiego. Przywódców wojska 
zbuntowanego rozstrzelano. Ruch 
ma znaczeni symptomatyczne. 
Przerzuca sie szybko na inne miasta 
Rosji południowej. Donoszą o po■ 
gromach agrarnych w całej Be• 
sarabjf.

Sprzysieżenie w Peter- 
sburgu.

PARYŻ, 5 4, (tel. wł.) Dobosza 
tu z Petersburg*, iż aresztowano tam 
Wielkiego Księcia Borysa ped za• 
rzutem ws^óudzlału w sprzyslążeniu 
mającem na celu wprowadzenie na 
tron Wielkiego Księcia Mikołaje• 
wieża.,

Memorjał Miłakowa.
BERLIN 5 4 (tel. wł.) Dzieeniki 

paryskie donoszą, że rosyjski minis• 
ter spraw zagranicznych, Milukow, 
wysłał do prezydertą Wilsona me• 
merał, w którym wzywał Stany Zjad 
noczone do jaknajprądszsgo udziału 
w wojnie, gdyż wystąpienie Stanów 
Zjednoczonych polepszy — zd&nism 
ministra sytuacje koalicji.

Wieści od jeńców.
WIEDEŃ 5.4 (B. K.) Wspólne 

centralne biuro wykazów, oddział 
wywiadowczy dla Jeńców wojennych 
otrzymało od znajdującego sie w Pe- 
tersburgu w celu wymiany cficora 
sanitetćw hrabiego Kuoigla telegram 
następują y:

.Wszyscy skoncentrowani w pe- 
tersburgskim szpitalu Nr. 10 jeńcy 
wojenni, inwalidzi i personel sani- 
tarńy są zdrowi i przesyłają po- 
zdrowienia*.

Także i zlncej strony nade- 
szłs wiadomość telegraficzna, że 
wszyscy znajdu'ący sią w ceiu wy• 
mlany w Petersburgu Jeńcy wojenni 
są zdrowi.

Misja polityczna 
socjalisty.

STOKHOLM, 5 4, (tai. wł.) Na• 
gły wyjazd przywódcy socjalistów 
szwedzkich. Brar.tlnga do Petersbur׳ 
ga, wywołał duże wrażenie. Wszyst- 
kie dzisiejsze dzienniki wieczorne 
podkreślają, że wyjazd ten ma cha* 
rakter określonej misji politycznej. 
Brantingowi towarzyszą w pcdtózy: 
członek parlamentu, socjalista Ryden 
oraz sztakholarski korespondent 
,Matin", Walta.

Wojna Ameryki z
Niemcami.

HAGA. 5.4, (teł. wł.) Donoszą 
tu z New Y<־rku: W edług śnfor- 
m coji ״ United Fresss“ po• 
czynsjąc  od dnie d z ls le j-  
azego S tany Zjednoczone  
złtatrfują się na etap ie  w o- 
jen n e j z  N iem cam i.

WASZYNGTON. 5 4. (BK), t f f .  
d z ie ł Senatu dba s p ra w  za -  
gran icsngch zg o d z ił s ię  na

DRUKARNIA

Z״ IE M I
LUBELSKIEJ׳

LDBLI
re zo lu c ją  rzą d u , k tó re  o- 
św iad czą , t e  rze e zy w lś e ls  
is tn ie je  z  N iem cam i s tan  
w ojenny.

Wyrok na spekulantów.
WIEDEŃ, 5.4 (BK) W procesie 

dyrektora Banku dspozytowago Kran- 
za i towarzyszów oskarżonych o pod• 
bijanie cen produktów żywoościo- 
wych wydano przed południem wyrok. 
Krauza skazano na 9 miesięcy śd- 
słego aresztu I 20 0C0 koron grzyw- 
ny, w razie nieściągalne ś :i tejże na 
dalsze 4 miesiące; Freuoda na 9 mie* 
ślący i 15.000 koron, ewentualnie na 
dalsze 4 miesiące, Rubla n« 3 mlesią- 
ce, Fel'xa na 6 miesięcy i 20 000 ko 
ron, ewentualnie na dalsze 4 mlesią- 
ca. Przeciw Peribergerowi i Schwarz- 
waldowi wyłączono postępowania.

Nowa nazwa austrjackiej 
,“obrony krajowej״

WIEDEŃ, 5.4 (BK) Ponieważ 
dotychczasowa nazwa wojsk c. i k. 
obrony krajowej nie odpowiada już 
wleceJ Ich całej istocie, I w tych któ 
rzy nie znają c. k. obrony krajowej i 
jaj organizaefi może wywołać nleod♦ 
powiednie pojęcia o niej, nakazał ce* 
sarz zmien׳ć nazwę tych wojsk z c. 
k. obrony krajowej na c. k. strzelców.

Ten Najwyższy rozkaz znamio- 
nuje wojska c. k. obrony kra o -e j 
jako wojsko pierwszej llnjl. S ano- 
wlsko c. k. obrony krajowej do In- 
nych cząści całej zbrojnej siły ni# 
ulega natifrainia żadnej zmianie.
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Popierajmy

M a c i e r z

Szkolną.
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Noworoczny numer .Dzień- 
alka kijowskiego*, który obecnie 
dopiero przedostał się do Polski, 
zawiera mędzy innymi dwa cha- 
rakterystyczne artykuły, które w 
najciekawszych wyjątkach cytu- 
jemy:

W artykule pierwszym znany 
polski publicysta pisujący pod 
pseudonimem Czarny Jegomość 
pisze, co następuje:

,Jedno pamiętać winniśmy: 
Wielka wojna światowa pierwszej 
ćwierci dwudziestego stulecia jest 
najwyższem szczęściem, jakiego 
Polska od losu spodziewać się 
mogła..: Wszelka skarga na cię- 
żar doświadczeń, każdy pomruk 
niecierpliwości, bądź pragnienia: 
.A by  raz temu wszystkiemu był 
koniec" — zawierają ziarna cięż- 
kiego grzechu, są plamą na na- 
szycn honorze, są karygodnym 
z»mnhem na spoistość naszą we- 
wnętreną którą zawsze wypacza, 
łamie i kala najstraszniejsza z cho- 
rób jednostki zbiorowej, —  obo- 
jętność*.

. Klątwa niewoli stuletniej 
P- lski, wysiłek wyzwoleńczy zwy- 
cięsko zniosła— aż przyszła chwi- 
la, gdy twórcy podziałów włzs 
nemi rękoma poczęli dzieło swe 
niszczyć, a świat uzatł, że dzie- 
ło  to znlszczoue być powinno...

.Przyszedł czas— który bło- 
gosławimy*...

.Cmentarze polskie takie o- 
gromne i coraz większe... Na po- 
lach —  pustynie.. W domach 
nędza... W sercach — ż ibb a  i 
trwoga... W duszach głuche echa 
—  potworności walk bratobój- 
czych...

Ale Polska rośnie..
Ani jedna ofiara nie jest nie- 

potrzebna, ani jedno nieszczęście 
osobiste zbyteczne, ani jedna kro- 
pla krwi daremną“ .

Drugi artykuł zatytułowany 
.1917* zawiera następujące u- 
wagi:

.Na całym swym obszarze 
rdzenna Polska rozpoczęła w dniu 
dzisiejszym rok 1917 ty, który 
decydu.ącą rolę w układzie jej 
losów przyszłych odegra, cho- 
ciażby z tego względu, że już 
prawdopodobnie w ciągu najbliż 
szych dwunastu ralęsię.y stosu- 
nek sił obu .związków* walczą- 
cy ih  stanowczo wyjaśniony zo- 
stanie.

Jest to rok istotnie dla nas 
niezwykły..

Właściwie postadamy naraz 
dwa atestaty restytucyjne: jeden 
stwierdza zasadę praw naszych 
do niepodległości, ograniczonej 
kopcami Królestwa Kongresowe- 
go. drugi mówi o .wolnej Pol- 
sce*, ograniczając obietnicę do 
wyrazu, nie określając tej wol- 
noś ci — istoty, wymiarów 1 cha- 
rakteru.

Ostateczna decyzja zależeć

pokierują .w ynik i wojny“ , które 
chociaż nie jedną nadzieję po- 
grzebią i nie jedną niespodzbn 
kę zbudują, lecz nawet ta ich 
sita, zda się, wszechpotężna, nie 
będzie w stanie zaprzeczyć tej z 
oceanu krwi i  ognia wyłonionej 
prawdzie, że realna moc życia 
musi pozostawać w zgodzie z 
moralnym instynktem duch). aby 
wskutek powtórnego rozrasta sl• 
ły brutalnej śwkt znowu nie za- 
chw iił się w swoich podstawach, 
rozlewając potoki ognia na gma- 
chy i świątynie kultury po- 
wszechnej.

Jesteśmy w samym centrze 
przyszłego w ęzła równowagi mię 
dzynarodowej... Promienie ״ ide- 
alnycb celów‘• wielkiej wojny oś 
wietlają i Polskę. Nasza więc 
przyszłość opiera się na racji 
stanu'* i na ״ racji sumienia“ .., A 
naprawa wyrządzonej nam krzyw- 
dy leży na płaszczyźnie tych re- 
forta nieuniknionych, które są 
konieczne dis. zapewnienia wszech- 
światowym waitościom kultursl- 
nym —■ gwarancji możliwie trwa- 
łych i pewnych...

Stąd płynie już nie nadzieja, 
lecz pewność kapitalnej zmiany 
naszego bytu narodowego, który 
z mętów niewoli, bądź co bądź, 
wydostanie się na wody czyste, 
jeżeli nie na pełne morze zjedno- 
czenia i niepodległości...“

Z powodu wyrażonej przez
niektóre pisma polskie opinji, że 
po wojnie wyjedzie znaczna 
część żydów tutejszych do Rosji, 
żargonowy Moment pisze:

.Żydzi polscy będą wtedy 
cudzoziemcami w o b e c  Rosji, 
& nawet najhberalniejsze państwo 
nie traktuje obywateli zagrankz- 
nych jednakowo z własnymi, 
rdzennymi.

.Jeszcze bardziej nieuzasad- 
nione są nadzieje niektórych po- 
laków, że w Polsce osłabiony 
będzie przez to ruch narodowo- 
żydowską stać się może wprost 
przeciwnie. Rosji zapewne nie 
będą potrzebne siły robocze, 
których ma zanadto własnych, 
lecz kapitał ści oraz ludzie przed- 
sięblorczy z zakresu wielkiego 
przemysłu, bankowości i hsndlu. 
Jeżeli zatem pewna liczba z ז• 
dów z PJskl wyemigruje do 
Rosji, to będą żywioły kapitał! 
styczne, które ciążą obecale do 
asym.lscji.

.Jeżeli żydzi litewscy mieli 
pewien wpływ na uświadomienie 
narodowe Żydów polskich, to 
wpływ ten d3'-־no już swoje zro- 
bił, teraz z4ś Żydzi pohey mogą 
sami ten ruch podtrzymywać. Po- 
za tern nie wynika wcale, że ko- 
niecznie ״litwacy* wy jadą ztąd, 
gdyż tu grać będzie rolę nie po- 
chodzenie, lecz stan majątkowy 
1 rodzaj zajęcia.״

Artykuł kończy się słowami: 
.Publicyści polscy powinni praw-

- '■ '- - In  ng n c .y  O n l f

łudzić sfę bajkami o zaniku nsro- 
doweści żydowskiej״ .

Z pracy RaBy Stano.
W sobotę, d. 31 marca, o godz. 

4l /2 po poł., odbyło się 12 te posie- 
dzenie plenarne Tymczasowe] Rady 
Stanu ped przewodnictwem wice- 
marszałka, w obecności 22 członków 
Tymczasowej Ridy Stanu, obu ko- 
misarzy i 2 zastępców.

Po odczytaniu przez sekretarza 
I przyjęciu protokółu z XI posiedzą 
nia wysłuchano komunikatów rządów 
okupacyjnych, między niemi komu- 
nikatu rządu niemieckiego i austrja- 
cko weg erskiego w sprawie zwolnię- 
nla polskich Jcń:ów cywilnych. Z 
komunikatów tych wynika, że ogó 
łem w Niemczech za czas od wrze 
śnia r. 1915 do lutego r. b. zwolnio- 
no 3381 osób. W zasadzie zwalnia- 
ni są wszyscy jeńcy cywilni, z wyjąt- 
kłem tylko tych, którzy sobie nie 
życzą tego uwolnienia lub znaleźli 
płatną pracę w przedsiębiorstwach 
wojennych i nie megą być uważani 
za Jeńców. W styczniu 1917 Jene- 
rał gubernatorstwo zwróciło się do 
niemieckiego mHIsterJum wojny o 
przysłanie wykazów Jeńców cywil- 
nych Polnków.

Wysłuchano zapowiedzi, że w 
najbliższym czasie będzie do Tym- 
czasowej Redy Stanu wniesiony pro- 
Jekt władz okupacyjnych niemieckich 
w sprawie unormowania kursu rubia.

Następnie wysłuchano sprawo 
zdania z 3 ostatnich posiedzeń wy- 
działu wykonawczego w referacie wi- 
cemarszełka J. M, Pomorskiego. 
Wśród sprawozdań cytowanych lub 
omawianych na wydziale wykonaw- 
czym najważniejsze są:

1) Postanowienie powiększenia 
liczby członków komitetu ofiary na- 
rodowej do 25 osób.

2) Postanowiono, aby deperta- 
ment pracy, w porozumieniu z de- 
partamentem gospodarstwa społecz- 
nego, zwrócił się do władz okupacyj- 
nych z wyjaśnieniem konieczności! 
a) umożliwienia centralnym Związ- 
kom zawodowym zakładania w calem 
Królestwie oddziałów prowincjonal- 
nych; b) tworzenia centrali przez Już 
istniejące miejscowe Związki zawodo- 
we; c) wreszcie zniesieniu trudności 
cenzurałnych przy przesyłaniu komu 
nikatów, poleceń i sprawozdań z cea 
trali na prowincję i odwrotnie.

3) Przyjęto do wiadomości pro 
gram organizacji i działalności da- 
partameatu gospodarstwa społeczne 
go, oraz wysłuchano sprawozdania z 
dotychczasowej działalności departa 
mentów: gospodarstwa społecznego, 
pracy i sprawiedliwości.

W departamencie gospodarstwa 
społecznego zorganizowano specjalna 
działy pracy w formie odrębnych ko 
misji: rolnictwa, przemysłu, handlu, 
odbudowy kraju, oraz windykacji strat 
wojennych.

Departament p ra y  w zakresie 
swego półtcramiesięcznego iscnienia 
podjął szereg prac przygotowawczych 
w celu zorganizowan a poszczegói• 
nych działów, a mianowicie: oci rany 
pracy, ochrony lekarskiej, opieki nad 
wychodźcami robotnikami, znajdują- 
cymi się poza krajem, pośrednictwa 
pracy, ubezpieczeń społecznych, prze- 
dewszystkiem zaś chorych i pomocy 
bezrobotzym Poza tern departa- 
ment pośredniczył w nieporozumie 
niach pomiędzy pracodawcami a pra- 
cownikami.

Wreszcie departament utworzył 
rądę departamentu, do której weszli 
przedstawiciele różnych organizacji 
społecznych i zawodowych, a miano- 
wicie: członkowie Rady Stanu: ks. 
H. Przeździeckl, ks. Sztobryn, Lud 
wik Górski, Michał Lempicki, Antoni 
Luniewski, Józef Kozłowski, Antoni 
Kaczorowski, Biaźe] Stolarski, Stani- 

_->«w__L»j»irH. oraz z poza Rad׳ Sta­

nu pp.: Jul. hr. Tarsowski, Wllhtlm  
Mtyiert, Gustaw Rothtr, Władysław 
Jelcński, Stanisław Staniszewski, A b- 
toni Ponikowski, Gustaw Simon, 
Franciszek Sokal, Józef Jabłkowski, 
Adolf Truskler, Teof I Niedźwieckl, 
Stanisław Widerman, Jan Bobiński, 
Karol Hcffman, Józef Moczulski, Ka 
zimlarz Delaczyństrl, Franciszek Sara* 
da, Józef Russek, Ludwik Krzywicki, 
Stanisław Kruszewski. Merced Lewy, 
Feliks Perl, Tomasz Arciszewski, Bo• 
lesław Czarkowski, Edmund Bernato- 
wicz i Tecdor Toepiitz.

isstatiiiegozelinnii
L iiligM iw  Iow. Rolniczego.

Przewodniczył Zebraniu w 1-e] 
połowie prezes Jaa Stecki, w 2 ej 
vice prezes Leon Hempel.

Zagaił Zebranie prezes Jaa 
Stecki, oddając należną cześć ci* 
chym zasługom ś. p. Kornela Lig־>w- 
skiego, świeżo zmarłego członka To- 
warzystwa, którego pamięć uczczono 
przez powstanie.

Po odczytaniu i zatwierdzeniu 
protokółu poprzedniego Zebrania w 
komunikatach od prezydjum p. Jan 
Grabowski poinformował, iż Ekspo- 
zytura C. T. R. w Lublinie uzyskał■ 
od Władz Okupacyjnych prawo li- 
cencjonowanla klaczy zarodowych. 
Klacze te bądą znaczone literami 
 -GT. R.* i wolne od rekwizycji. Rów״
nieź klacze Już zakwalifikowane do 
poboru wojskowego lita rami KT. bą- 
dą na skutek licencji C.T.R. od te- 
goż poboru zwolnione.

Inspektorzy Sekcji chowu koni 
C T. R. zaczęli Już prace.

W celu ułatwienia i zorganizo- 
wnnla licencji, obrani zostali delegaci 
powiatowi Lub. Tow. Rolniczego, 
przyczem na pow. Puławski, Janów* 
ski i Tomaszowski delegatów wyzna* 
czyły miejscowe Komitety Powiatowe. 
Są niemi aa pow. Puławski pp. Ger- 
licz i Dobiasz, na pow. Janowski 
pp. Antoni Piasecki i Wojciech Prze- 
nowssi i na powiat Tomaszowski p. 
Koszt owski.

Na zebraniu delegatami zostali 
obrani pp. Zawadzki i Piaszczyński 
(Lubelski), Kuszel i Kałużyński (Lu- 
bartowskl), Kwapiszewski i Świder- 
ski (Zamojski) Janisławski A, i R!u 
chowski (Krasnostawski), Kopeć T. i 
Metczyński M (Biłgorajski), Wolski 
i Lechnicki (Chełmski), Kiełczewski 
S. i Wierzbicki (Hrubieszowski).

Po wyczerpaniu sprawy licencji 
klaczy zakomunikowano od Prezy- 
djum, iż zostały wydane i rozesłane 
po wsiach odezwy: w sprawie licen- 
cji buha|i I racjonalnego sadzenia 
ziemniaków, ostetnia w 3000 egz.

Przedstawiono również ceny 
naznaczone przez Zarząd Wojskowy 
na nasiona oleiste.

Ceny te są nastąauiace:
Cena zasadnicza za 100 kg.

Mak Konoaie L-n Rzepak
Koron 200 115 115 115

Premia za każdą uprww. morgą
Mak Konopie Len Rz«»a*  

Koron 150 100 100 100
Przy dostawie ponad 300 kg. z 

morga dodatek do ceny podstawowej 
przy kzźdych dodanych ICO kg.

Mak Konoaie L*n Rzepak 
Koron 50 35 35 35

Ceny powyższe przyjęto do wla־ 
domości, zaznaczając, ż* rolnicy Z!e• 
ml Lubelskie] chatnie bądą plento־ 
wać wyżej wymienione rośliny oi••’ 
ste, o Ile będzie Im zagwaranto*•' 
na dostateczna ilość makuchó*, 
poszukiwanych dziś dla •nwłr1tarf״

W sprawie równomiernego 
starczania kontyngentów mięsny‘ ״̂  
poruszonej przy czytaniu protok״ 
przez p. K. Poniatowskiego *J*R< 
□łono, że Wydział Rolny G■ ,' t י׳ . 
opracował projekt, który po 1|>ן 
nłu go uwagami ■rzadsta*|Ĉ «
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zlemiaństwa, został złożony Władzom 
do zatwierdzenia.

Nader ożywioną dyskusję wy- 
wołała nadesłana przez C. T. R. o- 
dazwa w sprawie pomocy materjał* 
nej, z jaką w obecnym czasie win* 
na przyjść ubogiej ludności miej 
sklej wieś polska.

W powyższe] sprawie zabierali 
głos pp mec. C śwlck’, Juljusz i Jó- 
zef Florkowscy, Jan Grabowski, Leon 
Antoni i Stanisław Hemplowle, Jan 
Kieniewskf, Zdzisław Ludkiewicz, 
Adam M*lbomme oraz sędzia H. 
Wiarcieński.

Ostatecznie uchwalono: 1) Skia- 
rować akcję do Komitetu Ziemi Lu• 
bełskiej, polecając ją gorąco; 2) 
Oznaczyć przeciętną składkę z 1 
morgi na 1 koronę, 3) składki zble- 
rać zarówno od większej Jek i drób• 
nej własności w gotówce, 4) prze* 
znaczyć składkę wyłącznie na rzecz 
ludności miejskiej chrześdańskiej, 5) 
zwrócić się do komitatu miejskiego 
w sprawie op&dłtcowania miasta na 
rzecz nędzy wyiątkowej.

Termin zebrania składki ozna- 
czono na 1 maja r. b.

Ogólna suma zebranych ple 
nlędzy przelaną zostanie do G. T. R., 
z tym jednak, że przy udziale, w 
myśl wniosków p. Antoniego Hem• 
pis i Z. Ludkiewicza 40 proc, zosta 
nł» przeznaczone na Lubelskie i 60 
proc, do dyspozycji Komitatu C.T.R., 
z uwzględnieniem Litwy.

Po omówieniu sprawy pomocy 
wsi dla prcietarjatu miejskiego ze- 
branie przystąp ło do zatwierdzenia 
■dzierżawy folw. Felis, wypuszczone• 
go przez radę Towarzystwa na lat 
13 p. W Jankowskiemu. W obec• 
ności rejenta Pleszczyńskiego zebra• 
ni upoważnili podpisami pp. Leona 
Przanowskłego i Tacf.Ia C świckiego 
do zawarci■ formalnego kontraktu 
dzierżawy z p. W. Jankowskim w 
kanceiarji raf. Pleszczyńskiego. Spra- 
wózdanle z działalności Towarzystwa 
Roto, za lata 1915 i 1916 zdawał p. 
Jan Grabowski, który również w za• 
stępstwie nieobecnego skarbnika p. 
Tadeusza Rojowskiego przedstawił 
sprawozdanie kasowe i bilanse Tow. 
za oba pomienlone lata.

Po odczytaniu przez p. St. Su- 
llmierskłego protokółu Komisji Re• 
wizyjne] zebranie sprawozdania za 
łata 1915 i 1916 zatwierdziło.

W dziedzinie hodowli p. E Ka־ 
łuźyński, członek kcmlsji Hodowla- 
ne| L. T. R. informował obecnych o 
stanie prac licencyjnych oraz zda 
wał sprawę z działalności komisji.

P. Grabowski zreferował projekt 
prywatnego stacjonowania ogierów, 
zaznaczając, iż Władze Wojskowe od• 
mówiły udzielania koni poszczegól- 
nym hodowcom, ze względu na brak 
op ekl weterynaryjnej.

M mo to jadnak postanowiono 
wystąpić do Włsdz z odnośnym me 
morjałem.

We wnioskach p. St. Sulimier* 
ski, podkreślając zła i często smutne 
stosunki, panujące w sf»rach zie■ 
mlańskich w stosunku do żydów, za- 
proponował utworzenie przy L. T. R. 
komisji, któraby stosunki te podda• 
ła rewizji i stale czuwała nad intere• 
sami polskiego rclnictwa oraz naszym 
stenem posiadania.

Po krótkiej dyskusji wyłoniono 
komisję, w skład której weszli p.p. 
Jan Kleniewskl, Stanisław Sulimier• 
ski i sędzia H. Wiarcieński, przeka- 
*ująć bliższe omówienia sprawy naj• 
bliższemu zebraniu.

Ze świata.
Clemenceau o Polsce Cemen 

ceau omawia w Honorne Enchalce — 
stanowisko Rosji względem Polski. 
Wagług Jego cpinji Rosja bynajmniej 
Polakom nie przyrzeka niepodłegłoś- 
ci. W oświadczeniu rządu tymczaso- 
wego powiedziano, ż« Rosja zapewni 
Polsce gwarancja samorządu obywa- 
tciskiago i narodowego. Clemenceau 
zwraca uwagę, że państwo niepodla 
gła wcale nie potrzebuje takiej gwa* 
rancji. W oświadczeniu rządu rosyj■ 
skiego wldocznem jest, że Rosja go- 
dzl s'ę na względną wolność Polski, 
w sprawach zwierzchności wojsko- 
waj i politycznej Rosja chca w Pol■ 
sce mleć stanowisko kierownicze.

Represja prasowe w Rosji. Ko 
mltet robotników I żołnierzy na os■ 
tetnim posiedzeniu postanowił zabro- 
nić wydawania wszystkich pism kon 
serwatywnych, jak; Zemszczyna, Ko• 
łokoł, Russkoje Znamia i inna. Co do 
NowojeWremja, w postanowieniu po■ 
wiedziano dosłownie: Dalsze wydawa• 
nia tego pisma, które wznowiło swe 
wydawnictwo bez zezwolenia komite- 
tu, tymczasowo Jest wzbronione. Ko 
mitet zwrócił uwegę wydawców dzian- 
nlków i czasopism rosyjskich, że 
żadne pismo periodyczne nie może 
być wydawane bez zezwolenia korni- 
tetu żołnierzy i robotników.

Komunikacja z jeńcami w Rosji 
nie przerwana. Wspólna centralne 
biuro wywiadowcza dla jeńców do* 
winduje się ze Stokholmu, ża komu- 
nikacja pocztowa z jeńcami w Rosji 
nie jest przerwaną.

2 całej Polaki.
ZłwieszeMe polskiego pisma. Z 

rozporządzenia zastępczej komendy 
generalnej zabroniono wydawania 
pisma młodzieży skautowe] pod tyt. 
.Ruch Skautowy״, wychodzącego w 
Poznaniu.

Epidemja wśród robotników pole- 
kich z Królestwa Polskiego Gazety 
niemieckie donoszą z Łagiewnik na 
Śląsku pruskim, że wśród robotników 
z Królestwa Polskiego, mieszkających 
w tamtejszym domu noclegowym, 
wybuchła w niedzielę iakaś zagadko■ 
wa choroba, które) objawy są podo- 
bno groźne. Na chorobę te zapadła 
dotąd 15 osób, z których jedna na- 
gle zmada. Chorych przewieziono do 
lecznicy w Bytomiu. Przyczyna cho• 
roby dziwne) nie została dotąd 
stwierdzoną.

Zabójca Ferensówny Kempner 
skazany został przez sąd w Warsza- 
wie na karę śmierci. Przysługują 
mu prawo »peiac|l.

I ziiat LuttlsMij i Si edisekit!
— Opole Lubelskie. Każda chwila 

miłej i pożytecznej rozrywki Jest w 
obecnych czasach bardzo pożądaną. 
Taką włtśaie sympatyczną atrakcją 
był wieczór 18 marca (niedziela) w 
sali teatralna] Dcm□ Ludowego w 
Opolu (powtórzony 19 go) urozmaico 
ny amatorskim przedstawieniem ko* 
medyjek: .Uczony״ i .Próba״, które 
odegrała starsza dziatwa szkolna; 
główną atrakcją pierwszego wieczoru 
były bardzo ładne żywe obrazy: .Ro 
ta Konopnickiej״ I .Wskrzeszenie 
Polski*— pcłączone z odpowiednią de- 
klamocją. Nietylko główna rolę w 
żywych obrazach i deklamacjach ale 
i cały koszt przedstawfanianla przy- 
Jęli na siebie państwo Stanisławo 
stwo Grodzcy (dyrektor filji Syndyka

tu handl. w Opolu); z ogólnego do* 
chodu 313 koron i 6 rubli 60 kop. 
przeznaczono 150 koron na szkołę 
im. Staszica, a resztę na najuboższą 
dziatwę m. Opola. Pracowitą, a b&r 
dzo umiejętną reżyserję, w aejdrob 
niejszych szczegółach doskonale wy• 
konaną, prowadziła pani, (starsza) 
Grodzka—matka p. Stanisławostwa. 
Za trudy i ofiarność bezinteresowną, 
a tak miłą i pożyteczną sympatycz- 
nej Rcdzlnie p. Grodzkich— składamy 
serdeczną ,Bóg zapłać“. 576

JLtsły cfo Redakcji
W sprawie zebr;nh K. P. W. 
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w sprawozdaniu z zebrania organ!■ 
zacyjnego Komitetu Pomocy Wojska 
Polskiego, uwagi, że kontrolę zapro- 
szeń należało powierzyć ,,Osobom 
bardziej bezstronnym“, komunikuję, 
że organizatorowie mnie tę kontrolę 
powierzyli i że skauci odbierający 
zaproszenia, robili to, pod moim 
osobistym kierunkiem— ponieważ zaś, 
poważny przebieg zebrania nie upo 
ważnla do czynienia organizatorom 
zarzutów jak również i mnie steją- 
cemu poza wszelką partyjnością, 
sądzę przeto, że rie  odmówi mi Pan 
umieszczenia niniejszego sprosto׳ 
wania.

Łącze wyrazy paważania
Narzymskl.

Zamieszczając list powyższy, 
zmuszeni Jesteśmy oświadczyć, że 
list p. Narzymskiego nie zaprzecza, 
gdyż zaprzeczyć nie może że aa sa 
lę byiy puszczane osoby bez za* 
proszeń.

Wpuszczanie zaś osób bez za 
proszeń było sprzeczne z uchwałą 
zebrania organizatorów, podpisanych 
na zapscszeniach, którzy nie tyiko 
powzięli wzmiankowaną uchwałę, ale 
określili liczbę zaproszeń na 400 
i w zakresie te] liczby podzielili za* 
proszenia pomiędzy różne stówa 
rzyszenia, zrzeszenia, organizacje po* 
lityczne i redakcje, a to w celu u• 
trzymania równomiernego stosunku 
liczbowego pomiędzy różnemi kie 
runkami która w organ’zowaniu Ko 
mitetu Pomocy Wojska Polskiego 
udział wziąć postanow ły. I pod tym 
względem uchwała zebrania crgaai 
zatorów również została zlekcewa- 
żona, wiadomem bowiem jast nam, 
że z rozporządzania p. Saturnina 
Osińskiego, członka ״Wydziału Na* 
rodowego * nadbito ICO egzemplarzy 
zaproszeń. W jaki sposób i kogo 
nimi obdzielono, nie jest nam wia- 
domem.

Czy wpuszczanie osób bez za- 
prostteń wbrew uchwale zebrania 
organizatorów oraz zlekceważenie 
uchwały określającej ilcści i podział 
zaproszeń cddzitłało na taki lub in 
ny rezultat, zebrania sąd pozosta 
wiamy tym, którzy głąbiej w istotę 
sprawy uniknąć pragną.

_________ Redakcja.

K r a n i k a .
 Rezurekcja. (!) W tym roku ־4•

w kościołach lubelskich rezurekcje 
odprawione będą w następującym 
porządku:

W Wielką Sobotę o gedz. 6 ej 
wieczorem w kościele Misjonarzy, na 
Bronowleach, u Bernardynów i Sza- 
rytek, teaoż dnia o 7 wieczorem od 
prawione będą rezurekcje w koście- 
le Kapucynów, po Wizytkowshim i 
u Bernardynek.

W kościele św. Ducha, aa 
Czwartku, na Kalinowszczyźnia I ir 
Karmelitów, oraz w kościele Jana 
Bożego, nabożeńjtwo rezurekcyjne 
odprawione będzie w niedzielę Wiał- 
kanocną o godz. 7-ej rano.

 *Sprawozdania kasowe z Ser ־+־
wetki odbytej w dn. 25.3. Dochód 
2274 k. 62 h., 13 rb. 54 k. 10 m. 
15 f., rozchód 480 k. Zysk 1794 k. 
62 h., 13 rb. 54 kop., 10 m. 15 f. 
rozdzielono proporcjonalnie między 
sekcje kulturalne i wojskowe Li* 
gi K. P.

+  Nowy koncert p. Horodyakie- 
go. Lublin w świeżej ma jeszcze 
pamięci niedawny tutejszy występ 
młodego utalentowanego pianisty p. 
Horodyskiego, który swym koncertem 
urządzonym w mieście naszym w 
listopadzie ub. r. zdobył sobie, jak 
wszędzie gdzie koncertuje, powszech- 
ne uznanie. Jak się dowiadujemy, 
p. Horodyskl w połowie kwietnia wy■ 
stępi w Lublinie z nowym koncer- 
tern, z którego dochód przeznacza 
znakomity artysta, tak jek z poprze* 
dniego koncertu, na rzecz Głównego 
Komitetu Ratunkowego.

+  Podziękowania. Młodzież ze 
Świdnika Małego składa serdeczne 
.Bóg zapłać״ Wieleb. ks.ks. Władziń- 
skiemu, Zyszkiewiczowi, Barszczew- 
skiemu i Wielmoź. Państwu Szcze* 
pańskim, Grodzickim, Gintowtom, Bie- 
lińskim, Przeradzkim i panu porucz. 
wojsk polsk. Korzeniowskiemu za ła• 
skawe przybycie na przedstawienie 
amatorskie i materjelne poparcie 
sprawy założenia bibljoteki.

Kantor lutet. M. STERN, Lotilis
Krakow.-Przedm. 25 (hotel Saski) sprzedaje 
Losy W egiersk. do I-ej kl oraz Aasir. 
do 5 głównej kl. po cenach: Węgierslc 
1:8 1.50 1!4 3. Austr. ł |8 25 l |4 50 Koron. 
Na los 91250 padła tutaj wygr. 80.000 k.

W ieści do Rosji.
Marja Badow ska z Radomia (Wy- 

soka 34) zawiadamia brata swego Włady- 
sława lekarza, że Mama i ona zdrowi, ma- 
leńka ich córeczka Elżunia chowa się zdro- 
wo. Proszą o wiadomości, bo bardzo nie- 
spokojni, nie mieli absolutnie żadnych wieści.

549
Szołow skie z Nałęczowa zawiada- 

miają brata swego Brunona, że Mama i one 
zdrowe. Proszą o wiadomości, bo bardzo 
niespokojne. Matka Kalinowska zdrowa.

550
Marja Mrozowska Radom, Wyso• 

ka 34 zawiadamia syna Władysława, że 
wszyscy zdrowi, bardzo niespokojni o niego, 
nie mają absolutnie żadnych wiadomości. 
Proszą o wiadomość tą samą drogą 551

Bronisław a W ęgrzynowa War- 
szawa Barbary 4, zawiadamia szwagra 
d-ra Dehnela, gub. Wołyńska, Szepietówka, 
ul. Szosowa 124, że wszyscy zdrowi. U braci 
wszystko pomyślnie. Pisma proszone są o 
przedruk. 348

Dym owska Kamilla z Lublina za- 
wiadamia męża Brunona w Czerniowcach na 
Bukowinie, ul. Dr Rott Ns 9 m. 5, że jest 
zdrowa, oraz dzieci. Oczekuję odpowiedzi 
na listy. Co porabia moja dawna znajoma 
p. Klementyna Kalitowska. ul. Szewczenka 
14 wszystkie córki i wnuczka. Wiele tyiko 
możesz przyjść im z pomocą pieniężną, 
Zięć Emil tutaj także mi bardzo pomaga. 
On pozdrawia i całuje serdecznie żonę i 
Meiuóę. Często odwiedza Helusię. Wciąż o 
swoich mysią Posyłamy wszystkim ser- 
deczne świąteczne pozdrowienia. Pisma 
polsk.e i rosyjskie proszone są o przedruk.

Wiktoria Fillebornowa zawiada- 
mia brata swego, że tak u nich, jak i u Da- 
nielów wszyscy zdrowi. Mieliśmy już 2 li-  
sty i kartę od was. Prosimy o wieści tą 
samą drogą. 574

Celina Gallowa z Warszawy, za- 
wiadamia siostrę swoją Marję, te wszyscy 
w rodzinie zdrowi. Henio na posadzie. Leo- 
nek w uniwersytecie. Prosi o wiadomości 
tą samą drogą.
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-j- ״Pisanka*. Sprzedaż uliczna 
Pisanki na rzecz T we Opieki nad 
rodzinami Leg. odbywać się bądz’e 
w sobotą 7 go b. m. od godz. 9 ra 
no. Po puszki i Pisanki przysyłać 
należy do W ej p. Jastrzębskie) w 
straży Ogniowej w piątek od 4 ej do 
7-ej pp. Oddawać zaś po skończonej 
kweście do W ej P. Przanowskiej w 
Dyrekcji Szczegółowej Tow. Kredyt. 
Ziemskiego.

 -Przedstawienia teatralne i pu ־4
biiczne bale wzbronione są: w wieiki 
czwartek, wielki piątek, wielką sobo- 
tą, niedzielą wielkanocną, Boże Ciało,

niedziele Zielonych Świątek, wlije Bo- 
żego Narodzenia (24.XII) i Boże Na- 
rodzenie (25,Xll). Władze mogą po* 
zwolić na przedstawienia na cele do 
broczynne w niedziele Wielkanocna, 
niedzielą Zielonych Świątek i Boże 
Narodzenia (25 XII).

Konceity, produkcja, popisy, ki• 
na i inne podobne rozrywki wzbro- 
clone są tytko w wielki czwartek, 
wieiki piątek, wielką sobotą i wigilią 
Bożego Narodzenia.

 Kwesta majowa na Macierz. Tym ־4
czasnwy Centralny Zarząd Okręgowy 
Polskiej Macierzy Szkolnej podejedo

wiadomości ogółu, że w dn. 3—6 
maje r. b. urządzona będzia ogólna 
zbiórka ofiar w okupacji Austriacko- 
Węgierskiej na cele Polskiej Macie• 
rzy Szkolnej. Wszystkie pisma pro 
szoąp są o przedrukowan a tej wie- 
domoścl.

4  Ofiary. Bezimiennie 104 ־
książki na cele oświatowe do uzna■ 
nia Redaktora ,Ziemi Lubelskiej”.

— 1 rubla na głodne dzieci 
Felicje Fdecka.

— Bezimiennie kor. 5 na ną- 
dzą wyjątkową.

— Wł Skarżyński rb. 3 na naj­

biedniejsze dzieci.
— K. J. z Niecałej kor. 5 na 

święcone dl* biednych dzieci.
— Dr. fl. C. ker. 20 na salę 

sierot.
— Bezimiennie kor. 20 na bez- 

domne dzieci.
— Z Opola—nn szkole Ira. Sta• 

szyca koron 150 składa X. W. Ta• 
latycki.

W ydział Aprowlzacyjny

na zasadzie zawiadomienia C. i K. Komendy Obwodowej w Lublinie 
podaje do wiadomości ogółu, źe w dn. 6 i 7 b. m w niżej wymienio- 
nych sklepach będzie sprzedawana MĄKA PSZENNA po 1  funta ף8
na 4 kupony mączne z pierwszej połowy m. kwietnia po 52 hal. za 

' . Ponieważ mąka ta przeznaczona jest wyłącznie d a chrześ-1J8 funta
OKRĘG I.

Kozłowska F —Wieniawa 
Lub. Stów. Spoż.—Wieniawa 
Frąk—Czechówka Górna.

OKRĘG II.
Kaczorowski—Rury Brygidk. 
Kozyrska—Orla r. Okopowej. 
Lub. Stów. Spoż —Rury Brygidk.

OKRĘG III.
Kiełłpsz—Namiestnikowska 20 
Stów. Rob. Chrz.—Szopena 3

״ ״ ״  —Krat Przedm. 
Mościbrodzkl—Dolna P. Marji 
Piędłowska Gubernatorska.

OKRĘG IV.
Kozłowski F —Początkowska 5 
Liberowicz A.- Czechowska 20 
Pożarowszczyk—Ogrodowa 3 
Jasiewski—S to Duska 12.

OKRĘG V.
Lub. Stów. Spoż.—Królewska 
Związ. Murarzy Przemysłowa

.Szewców—Bernardyńska ״
OKRĘG VI.

Kosarzewska—Rynek 
Łucka—Złota

OKRĘG VIII. 
Proczek—Lubartowska

Rajca Aprowizacyjny ST. JANISZEWSKI. Naczelnik Biara FR. PAPIEWSKI.

Magistratu m. LUBLINA
cjan, przeto uprzedza się sklepy, 
sprzedawały, gdyż takowa mąkę

W dniach 6, 7, 8 i 9 b. m. 
nie otrzymają.

Zakłady dobroczynne oraz 
gą otrzymać małe ilości mąki.

Zuchowski—Lubartowska
OKRĘG IX.

Barszczewska—Bonifraterska
OKRĘG X

Stów. Rob. Chrz.-Czwartek 14
OKRĘG XI.

Lub. Stów. Spoż —Kalinowszcz. 
Różycka ״

OKRĘG XII. 
Michlewski- Bronowice 
Kowalewska—Fabryczna 52 
Lub. Stów. Spot.—Bronowice 
 Jutrzenka' —Bronowice״
Zw. Drukarzy- Zamojska.

aby ludności żydowskiej mąki nie 
świąteczną już otrzymała, 
pp, piekarze mąki do wypieku chleb 

cukiernie i restauracje I rzędu mo-

OKRĘG XIII. 
Wądołowska- Kośminek 
 .Jutrzenka*—Dziesiąta״
Rzechowska—Dziesiąta 
Zw. Garbarzy—Kalinawszczy zna 
Sielski—Kośminek

OKRĘG XIV. 
Dziewiecka—Foktal 29 
Lub. Stów. Spoż —Foksal 19. 
Piaskowska pl. Bychawski 3. 
Stów. Rob. Chrz.—Foksal 11.

OKRĘG XV.
Stów. ״Zgoda“—przy Cukrowni 

, .Jedność* Rury Dzies״ 

Rnry wylotowe
do m otoru  3 konnego  

d  a s p r z e d a n i a
Wiadomość w administracji 

.*Ziemi Lubelskiej״

POPIERAJMY

PRZEMYSŁ

I HANDEL 

POLSKI.

Król. W tó a
Najbliższe ciągnienie już 1 Czerwca 1917 r.

Główna Wygrana 2 0 0  000  Kor,
D o r. 1920 cztery ciągnienia rocznie od 1921— 1925 trzy ciągnienia

4,000,000 i 400,000 Kor.
obok 49135 mniejszych wygranych, w k'óry׳ h są wygrano p4 0 .0 0 0  ,5 0 0 0 0  ,׳ 

3 0 .0 0 0 , 10.000 i 5 .0 0 0  K oron.
Każdy 108 musi do roku 1956 być wyciągnięty

Losy posiadają trwałą wartość, która może się podwyższać, są też wzięte jako lokacja kapitału.

Cena losów .

Cena za gotów kę Kor. 40  75
przy przesyłce tej sumy oraz 60 halerzy na koszta poleconego listu i podatku od pa- 

pierów wartościowych zamawiającemu losy się prześie.

tena pup rnniarkowanjtb miesipti1!U łatach:

C IĄ G N IE N IE  JUZ 
13/14 Kwietni, II

5 5 0 0 0 ?,¥Ar”: 

lł I pól miliona komu
Główna Wygrana ew.

SI1LJ0N tera gotówką
Co drugi los wygrywa. 

CENA I KLASY:

1/8 losu 1/4 losu 
kor 1 50 3.—
1/2 iosu

6 . -
1/1 I o e
I ł  —

3 aat. p rzy  32 m ies ięczn ych  ro ta c h  ń K or. 
5 1■ ■■ 32 ■1 1, a

Znaleziony
i i t i m i L

Między 10 ym a 14-ym wrze- 
śnia 1914 po bitwach między Jano- 
wem a Gródkiem znaleziony został 
na polach bitwy chłopczyk o ja- 
snych włosach i nii bieskich oczach, 
liczący podówczas 2—3 lat przy- 
wiązany w płachcie na plecach za- 
bitej kobiety w średnim wieku, któ- 
ra miała □bcięte palce. Chłopiec 
umie tylko podać, ze rodzice robili 
szczotki i pasali gęsi Pochodzi 
widocznie z dalszych okolic, gdyż 
w sąsiedztwie miejsca znalezienia 
nie jest znany Chłopiec przywie- 
ziony został przez Siostrę Czerwo- 
nego Krzyża do Lwowa. Uprasza 
się o ewentualne zgłoszenia, wzgląd- 
nie informacje, dotyczące tego 
chłopca, pod adresem: Pelagia hr. 
Skarbek, Krynica. 5W

BIURO OGRODNICZE

V?. Gorczyczkiewicz
Lublin, ul. Kapucyńska •
= = = = =  (Hotel Polski) ־־■

POSIADA NA SKŁADZIE

N A S IO N A
warzyw i kwiatów, szczepy drzew 
owocowych i róż, duży zapas 8a- 

dzonek m a lin  oraz
n a rz ę d z ia  o g ro dn icza

Kupujcie n lezw łocz- 
nie u naszych kole- 
kłorów , lub p rzyślij- 
cle ZAMÓWIENIE po- 
dług niżej załączone- 

go form ularza:
PO M I K U i s i l l l i j

JJcg&sny S.
Towarzystwo Akcyjna 
Budapeszt (Węgry). 

Kalman-utcza 24.

Proszę mi przysłać do I 
klasy 38 Król. Węg. ĘpŁ
k la s י03.......................
oraz plan urzęd. 
Przesyłam dziś ( sumę 
WP. przek. pocz.( Kor. . ,
N a z w is k o ......................
Miejsce zamieszkania . , 
Gub. . . .  ul. . . .

470

4 .5 0
7.50  

15. -
22  -

II
32 ״

32 ,, ״
Przy przesyłce pierwszej raty miesięcznej otrzymuje kupujący odnośny prawny kwit 
na kupiony los z podaniem numeru razem z czekiem pocztcwym Ogólne prawo gry 

na wszystkie losy uzyskuje się już po wpłaceniu pierwszej raty.

10
15

I ł
I ł
ł ł

I I
I I
I I

I I
I I ó

ó

11
11
11

Po k o id e m  c iągn ien iu  w ysy ła  s lą  g ra t is  lis tą  c iągn ień .
Zamawiający losy z pola walki zecbcą podać swój a d n s  zamiesz&łtuis, 

ponieważ wysyłka w pole jest niedopuszczalną.

JÓZEF KUGEL & C?
K a n to r K. K. k la ao w ei lo te r ji  W iedeń VI 

IW arlah ilffe ra tras te  105.

DftOSME 0tSŁ04Z£«’A

O G Ł O S Z E N IE .
Magistrat zawiadamia, że czynności biur Magistratu będą za- 

ieszone przez Wielki Piątek i Sobotę i zostaną wznowione w pier- 
:y Wtorek po świętach Wielkiej Nocy jak zwykle o godzinie dzie- 
iątej rano.

Lublin, d. 4 kwietnia 1917 r. 
p. o. Prezydenta miasta Teofil Kujawski.

Sekretarz T. Kochański.

W YDZIAŁ APROWIZACYJKY.
podaje do wiadomości, że nafta sprzedawana będzie od dziś po 1 
kwarcie za 2 kupony z 1 połowy m kwietnia karty naftowej po cenie 
64 hal. za kwartę w sklepach odpowiednich okręgów. 581
Rajca Aprowiz. St. Janiszewski, Naczelnik Biura Fr. Papiewskl.

Z lin em 1 ym kwietnia r. b
OTWORZYŁAM

Pracownię haftu
białego, kolorowego i ko - 
śclelnego, oraz kwiatów sztucz- 
nych i aekoracjjnych. Przyjmuję 
wszelkie obstalunki w zakres tego 
fachu wchodzące Ceny pi zystę- 
pne z czem polecam się Sz. klijenteli

F, hzechowska
Lublin, Krak. Przedm. 53 m 1

517

Ścinki papierń
gazetowego i makulatura w znacz- 
nej ilości do sprzedania. Wiado- 

mość w Administracji ״Ziemi“ .
465•<•*«*•*•<*

K uplę  wózek dziecinny w dobrym 
stanie. Zgłoszenia pod ״wózek* 
w administracji ״Ziemi*. 361

Nagroda Za wyszukanie na przed־ 
mieSciu lokalu na gospodę: 8kła- 
dającego się z 6 ciu pokoi Pożą־ 
dany oddzielny domek. Oferty pod 
Ziemi״ Gospoda“ w administracji״
Lubelskiej“ 372

Obrazy olejne orygnalne dosprze- 
dania. Pracownia /,dama Dremonta 
Lublin ul. Okopowa 23, m. 8 Pole- 
ca uprzejmie portrety z natury 1 
f o t o g r a f j i . ________340

W y p r z e d a ż  przedświąteczna 
Przyborów szkolnych, mateijatów 
piśmiennych i kart pocztowych. U• 
atępstwo 10 proc. Kapucyńska^

Zaraz odstąpię lokal z urządzę- 
tiiem na sklep lub sprzedam Ka- 
pucyńska 5, od g. 9 12 i od 2

8
Se<34*tcr i W ydaw ca D a n i e l  S i t  w i c  k i .

Druk. ״Ziemi Lubelski•!", Gubernatorska
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